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I rStatystyczny koszyk  
[statystycznej rodziny

W związku ze zwyżką cen na artykuły spożywcze, każdy 
2 nas zagląda dziś. do tzw. koszyka uwzględniającego po­
trzeby statystycznej rodziny, oblicza wzrost wydatków na 
wyżywienie. Niektórzy otrzymali już na mocy uchwały rządu 
republiki z dn. 22 lutego 1991 r. kompensacje, Inni na nie cze- 
kają. Jedni celem wyrównania zwyżki cen pobierają zasiłki 
społeczne, innym — zwiększono pobory.

-  Jak wygląda pomoc państwa statystycznej rodzinie? z 
takim pytaniem zwróciłam się do wiceministra opieki społe­
cznej Litwy A. MISEWICZIUSA.

-  Wrporównaniu z  systemem. 
kompensacji w Związku Radzie- 
ddm.nasz system znacznie się > 

iMoim zdaniem, jest u ba­
rdziej racjonalny i odpowiada 
rymogom rynku, do.: którego; 
obecnie- wszyscy zmierzamy; W 
Związku Radzieckim obowiązuje 
inolity system wypłaty kom -, 

pensami dla wszystkich .obywa­
teli, u nas — jest on<*zróżnico- 
wanyi Tam wypłaca śięv^jedna­
kową kompensację na dzieci (je­
dynie w zależności od - wieku) 
bogatych, i biednych ̂ rodziców, 

a nas zależy ona od ̂ zaTobków . 
rodziców, ich stanu majętności. , 
kżełi pensja jednego członka 
rodziny nie przekracza 18(X>rb.> 
dziecko otrzymuje zasiłek "spo*. 
tany. Podobnie rzecz ma się * 

studentami. Chodżi o-toi aby 
stwarzać nowych Sztucznych 

• sztywnych dotacji >i> uzupeł- 
®*Huki w budżecie rodzinnym, 
jf°oynione -przez zwiększenie 
***** poprzez normalne kanały 

h  zwiększenie ' poborów rodzi- tOWi ‘ j, -
Niestety, nić wszyscy jeszcze^ 

^uiniejąb że kompensaty na 
pieci i innych nie pracujących * 
IJionków rodziny nie mają nai- 
I n,eiszego sensu. Demoralizują 
I rr! praĉ y ch rodziców, któ- 
IpP^ccież są powołani wy- 
l^ y y ać  i utrzymywać dzieci. 

,w 11 lowick musi uczestniczyć w 
dochodów i wyda­

ja  I  sIm,’ 8 n'e licźyć na „jałmużnę*, 
i - l i ,  n nąwet państwa. Owszem, 
.i» ! iL.0“ziny* które nawet z kom-'' 
* jk  nie dadzą sobie rady, 
- - U 8 przewiduje się' ot^

• • 1  «0r tL 5lef '  sl(leP6w  z, ta ń sz y m  u/M  Cyinentem. omawia się mbż-' 
^  zastosowania kredytów, 

rchw i^^żn ien iu  więc od ZSRR 
Hóra różnorodność form,1

J)0,zwala racjonalnie uży- 
j Kuj jjr środki. Chcemy ze skó- 

mechanizmu opieki
Pr.?żny

ka, jego rodziny, w społeczeń- 
stwie.

— Może byśmy zaglądnęli do 
statystycznego koszyka , staty­
stycznej rodziny litewskiej i w 
Związku Radzieckim, bo wszy­
stko się lepiej uwidacznia w 
porównaniu. Weźmy rodzinę X. 
Składa, się ona z mamy pracu­
jącej w instytucji państwowej** 
taty znajdującego się w tych 
samych warunkach, dwojga 
dzieci w wieku 5 i 15 lat, ba- 
bci-emerytki i dziadka pracqją- 
cego emeryta. Ile wpadło do 
koszyka rodziny X. na Litwie i 
ile — w ZSRR w związku z 
uruchomieniem. systemu kom­
pensat?

—  Zawiła arytmetyka^ Spró-! 
btfjmy przedstawić sprawę- z 
pomocą tabelki.' Oto jakie kom­
pensaty należą się rodzinom:

Litwa 
105 rb. 
105 rb.

mama 
tata,
dziecko w 
wieku 5 lat 
dziecko W
wieku 15 lat • " —' 
babcia-emerytka 85 rb 
dziadek — 
pracujący
emeryt 14)5 rb

ZSRR 
60 rb. 
60 rb.

5 35 rb.

40 rb; 
60 rb.

60 rb.

4 lill w zależności ód zmian 
< 2??ących w

0rWnizm, który by źmie-

życiu człowie-

400 rb 315 rb.
Są to dane uogólnione. Dla 

Litwy może' być mnóstwo in­
nych wariantów; jeden z człon­
ków rodziny może pracować w 
spółdzielni i zarabiać bardzo 
dużo, wtedy kompensata nie 
obowiązuje. Może pracować w 
spółdzielni i zarabiać' mało — 
wtedy — obowiązuje, Student 
rodziców zarabiających do 180 
rb. otrzymałby kompensatę w 
wysokości 85 rb. itd.

W przybliżeniu ■ kórripensata 
na. jedną typową (bez babci i 
dziadka) rodzinę w ZSRR wy­
nosi 200 rb., na jedną; litew­
ską — 210 rb. Ale nie są to 
dla Litwy absolutne cyfry. Wia­
domo, że w ZSRR statystyka 

(Dokończenie na str. 3)

si,M  JU L K U  W IERSZACH
^ oweE° Jorku przez 

- He,sinki wyruszył wi- 
—  JHHci ^°dniczący Rady Najwyź- 
-o v  h C e.pUvbliki Litewskiej Bro- 
(t/A^l^ial Kuźmickas. Weźmie on

Przedsięwzięciach Mię- 
Centrum Me- 

e ’ w Nowym Jorku i I
te ll r°Vnip?̂ on‘e sP°^ka się z kie- 
lM_%i tego centrum, zna- 

|it|( j°litykami i Przemysław­

i e  tuj® jnarca o godz. 2 minut 
blis °k Zasliai wykoleił się 
M L i t(2Warowy* fadący z 
f<H0 l | i do Radwiliszkisu. Zje- 
^  z torów 16 pustych wa- 

nlodnl oraz dwie cys- 
mazutem. Na szczęście 

ma, 11 tylko |edna

| torów 16 pustych wa- 
I V  "Miodni oraz ‘
K l " *

przedziu raw iła  się  od 
■ D li i wycieki m azu t.

/E L T A /

Spotkanie się nie odbyto
MOSKWA', 26 marca ^śpef. 

koflK ELTA Balys Buczelis z 
Moskwy informuje: . Dziś- wie­
czorem w S.tąłym przedstawi­
cielstwie rządi? Republiki Li­
tewskiej W- Moskwie wiceprze­
wodniczący Rady Najwyższej 
Republiki' • Litewskiej Czeslowas 
Stankewiczius przeprowadził 
konferencję prasową.

Cz.* Stankewiczius przybył do 
Moskwy z- pełnomocnictwami 
delegacji państwowej ds. roz­
mów ze Związkiem-■ SRR- oraz, 
jej kierownika Wytautasa Lads- 
bergisa.

Na godzinę 15 przewidziane 
było spotkanie Cz. Stankewi- 
cziusa oraz członka delegacji 
Aleksandrasa Abiszaly' i Aud- 
riusą Butkewicziusa z kierowni­
kiem delegacji' Związku SRR, 
pierwszym zastępcą prerfiiera 
ZSRR Witalijem Dogużijewem. 
Cz. Starikewicztiis na konfe­
rencji pfaSowej poinformował,

KRONIKA

Antanas Lewa nas zwolniony 
został z obowiązków wicemi­
nistra finansów Republiki Li­
tewskiej.

Antanas Merczaitis zwolnio­
ny został z obowiązków pierw­
szego zastępcy ministra gospo­
darki Republiki Litewskiej.

Wytautas Szarka zwolniony 
został z obowiązków wicemi­
nistra gospodarki Republiki Li­
tewskiej.

Klemensas SzepUtls miano­
wany został pierwszym zastęp­
cą ministra gospodarki Repub­
liki Litewskiej.

Anicetas lśnotas, Kazlmleras 
Mlnlotas 1 waclowas Szleinotas 
mianowani zostali zastępcami 
ministra gospodarki Republiki 
Litewskiej.

/E L T A /

DOKUMENT FRONTU 
NARODOWEGO BIAŁORUSI 
26 marca podczas.'briefingu 

w Radzie Najwyższej Republiki 
Litewskiej dziennikarze zapo­
znani zostali ż-- otrzymanym (z 
Białorusi komunikatem. Wynika 
z niego, że w Mińsku odbył się; 
drugi zjazd Frontu Narocowe- 
gó ' Biaiłorusi „Adradienije“ 
(..Odrodzenie*4), który ' uchwalił 
nowy statut tej organizacji oraz 
oświadczenie programowe. W 
dokumencieŁ podkreśla ' -ślę, że 
polityka r przebudowy poniosła 
fiasko, ponieważ byja to jedy­
nie próba kosmetycznego re­
montu systemu, który już swo­
je odżył. Partia Komunistyczna 
stała Się podstawową siłą reak­
cyjną społeczeństwa; Pod ' jej 
kierownictwem pogłębią się kry­
zys i gospodarczy, krach przeży­
wają rady, głosi oświadczenie..

W dokumencie podkreśla się, 
że celem Frontu Narodowego 
Białorusi jest proklamowanie 
niepodległej Białorusi, suweren­
nego państwa bjałór,uskiego, na­
rodowe odrodzenie kulturalne 
Białorusinów. Dla osiągnięcia 
tego celu Front Narodowy Bia­
łorusi wezwał do konsolidacji 
organizacje demokratyczne i 
społeczne.

/ELTA/1 _

W SPRAWIE OŚWIADCZENIA 
KOMITETU 

WYKONAWCZEGO ZWIĄZKU 
DZIENNIKARZY LITWY

Rząd republiki po otrzymaniu 
oświadczenia komitetu wyko­
nawczego Związku Dziennika­
rzy Litwy i rozumiejąc zatros­
kanie kierownictwa tej organi­
zacji prawem społecznym i in­
formacją zlecił dla biuią praso­
wego, aby oświadczyło, iż rząd 
wszelkimi sposobami zabiega o 
odzyskanie zagarniętych budyn­
ków oraz poparcie zespołów re­
dakcyjnych. Ministerstwu Gos­
podarki' zlecono uregulowanie 
cen papieru. Konkretne zagad­
nienia ekonomiczne i socjalne 
prosimy rozpatrywać podczaa 
rzeczowych spotkań, nie zaś 
poprzez abstrakcyjne filozoficz­
ne oświadczenia.

Prawo społeczne i obiektywną 
Informację zapewnia nie lepszy 
czy gorszy rząd, lecz ustawa 
Litwy, która dale wszelkie pra­
wa do wyrażenia wolnej myśli 
I szukania własnego czytelnika.

że Spotkanie nie odbyło sie. 
Służby Witalija • Dogużijewa, 
powiedział on, nie poinformowa­
ły o przyczynach. >

Delegacja wróciła do Wilna.- 
Wcześmef Czeslowas Stankewi­
czius złożył przedstawicielom 
prasy maśtępujące oświadczenie: 

„Proponujemy w trybie- pil­
nym liżgodnić porządek dzienny 
i w nąjWiższyćh dniach, może 
nawet 28 marca, w Wilnie roz­
począć rozmowy na temat od­
rodzenia stosunków między­
państwowych Republiki Litews­
kiej i Związku SRR.

Rokowania powinny się od­
bywać oez wstępnych J  warun­
ków i presji. Związek Radziecki 
nie powinien §taw|ać Wstępnych 
warunków dla użnania suwe­
renności Litwy przez ZSRR, 
czyli UprąwÓmocniać aneksję 
1940 rbku. r 

Ażeby rozmowy były konsł* 
ruktywne, powinny się odbywąć 
na podstawie równości stron, 
kierując s[ę zasadami prawa 
między narodowego4*.

W konferencji prasowej 
uczestniczyli minister Aleksand- 
ras Abiszala, dyrektor general­
ny Departamentu Ochrony Kra­
ju  Audrius Butkewiczius oraz 
deputowany do Rady Najwyż­
szej Republiki Litewskiej Romu- 
aldas Ozolas.

Depesza
W. Landsbergisa 
do W. Dogużijewa

W ieczorem  25 marca przewo-
driicząęy Rady Najwyższej Re- 
publik i .Litewskiej Wytautas 
Landsbergis przesłał depeszę

.E*^WS?̂ K° zastępcy premie- 
ra ZSRR Witalija Dogużijewa^ 
w której proponuje się, aby 27 
lub 28 marca" przeprowadzić 
spotkanie delegacji na rozmo­
wy w. pełnym składzie w Wil- 
ni£. Spotkanie w Wilnie pro­
ponuje się dlatego, że Witalij 
Dogużijew twierdzi, iż nie mo­
że nic powiedzieć, komu podle­
gają jednostki wojskowe, któ­
re okupowały budynki państwo­
we Republiki Litewskiej. Pra- 
gniemy, spotkać się, z delegacją 
i wyjaśnić, czy naprawdę Zwią­
zek Radziecki zmierza do kon­
struktywnego dialogu. Teraz 
natomiast Związek Radziecki 
chce, aby problem zagarniętych 
budynków J>ył rozstrzygany na 
samych negocjacjach!

Komentując treść wysłanej 
depeszy,' przewodniczący Rady 
Najwyższej Republiki Litewskiej 
Wytautas Landsbergis powie­
dział, że rozpoczynając rozmo­
wy beź wyjaśnienia losów za­
garniętych budynków, stworzy­
libyśmy dla wojskowych nega­
tywny precedens do dalszego 
zagamienia nowych budynków i 
to być może byłoby włączone do 
tematyki rozmów. Więc pragnę­
libyśmy też wyjaśnić tć inten­
cje. Prócz tego," chcemy^ się 
przekonać, jak Sówieci wyobra­
żają te rozmowy, gdy wokół 
Włóczą się uzbrojeni żołnierze, 
wytwarzając atmosferę terroru. 
Czy tó normalna atmosfera do 
rozmów? Takie „negocjacje14- 
Litwa miała już w 1940 ro­
ku.

O tym poinformował dzien­
nikarzy 26 marca na briefingu 
w Radzie Najwyższej rzecznik 
prasowy Rady Najwyższej Re­
publiki Litewskiej Atidrius Ażu- 
balis.

(ELTA)

„Ekspozycja" przy parlamencie
T ,k i lo« »potk«ł Heine ra­

dzieckie odznaczenia, nagrody 
państw ow e o re i lągHymMie, 
stwierdzające przynależność do 
KPZR, paszporty wojakowe IW.

H ańba P a rtn  K om unletyei- 
nel —  Inicjatorce _l w ykonaw ­
czyni krw aw ych akcji terrorys-

tVcznychlM — glotl ‘
pod nlm -  aet&ldali przybitych gwoidzlaml do

de'lkapozycJa“ ta stale sl, uzu- 
„einla, a umlelącowlona Jest 
przy Litewskim
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U chw ała rządu Republiki Litewskiej
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28 m a rc a  199] ,

Uwzględniając podrożenie
zasobów materiałowo-technicz­
nych oraz potrzebę rekompen­
saty dla zatrudnionych w gosf* 
podarce rolnej mieszkańców w 
związku z dodatkowymi wydat­
kami z powodu podwyżki cen 
detalicznych na podstawowe 
artykuły oraz dążąc do zwięk­
szenia zainteresowania material­
nego rolników, by sprzedać 
państwu więcej produkcji ho­
dowlanej, rząd Republiki Li­
tewskiej postanawia:

1. Ustalić ceny skupu bydła, 
trzody chlewnej, drobiu i mle­
ka, sprzedawanych państwu 
przez przedsiębiorstwa rolne,

organizacje, gospodarstwa chlęfc- .* 
| pskie i mieszkańców Według 
^załączników 1 i 2.

2. Za sprżedanfc państwu mle­
ko gospodarstwa 'wszystkich 
kategorii i mieszkańcy mają 
płacić według ustalonych cen 
od 1 kwietnia 1991 r.

Za sprzedane' państwu byd-.. 
ło, trzodę chlewna, drób gospo-1 
darstwom chłopskim i mieszkań-.. 
coin płacić według ustalonych 

i cen od 1 kwietnia 1991 r., a 
przedsiębiorstwom i organiza­
cjom rolnym >— po wykonaniu 
w 40 procentach zadania 1 pół­
rocza 1991 r. sprzedaży państ­
wu bydła i drobiu, zatwierdzo-

ZAŁĄCZNIK I CENY TRZODY CHLEWNEJ

Ceny skupu bydła, trzody  
chlewnej i drobiu, 

sprzedawanych państwu przez 
przedsiębiorstwa, organizacje 
rolne, gospodarstwa chłopskie 

i mieszkańców

CENY BYDŁA

Nazwa kategorii w rublach 
za tonę 
żywca

Nazwa kondycji w rublach 
za tonę 
żywca_____

Najwyższego oto­
czenia , 5980
Średniego utuczę*
nła 5010
Niższego od śred­
niego otoczenia 3800
Chudego (niestan­
dardowego) 1650

Uwagi: 1. Za cielęta I kate­
gorii pfaci sięceny, ja k z a  byd­
ło najwyższego utuczeni#, a 
za cielęta II kategorii, jak za 
bydło średniego utuczenia.

2. Ża sprzedawane państwu 
jnięsęi plac] się w cenach deta­
licznych po odliczeniu zniżki
handlowej. v ,.

3. Za(i mięso bydła chudego 
(niestandardowego) płaci vsię o 
15 proc* mniej, niż, wynoszą od­
powiednie ceny detaliczne mię­
sa bydła wagi rzeźnej II kate­
gorii; po odliczeniu zniżki hand- 1 
Iowej.

4. Za mięso chudych cieląt 
płaci się o .50 proc. mniej, niż 
wynoszą średnie ceny detalicz­
ne cieląt rzeźnych II kategorii 
po odliczeniu zniżki handlówej.

5. Za bydło chore, którego, 
mięso może być użyte bez og­
raniczeń^ albo po obróbce ter? 
micznej do celów spożywczych 
płaci się o 30 proc. mniej, niż 
wynoszą ceny skupu hydła o 
odpowiednim utuczeniti.

Pierwsza (bekono­
wa) 5830
Druga (mięsna i 
warchlaki) 5260
Trzecia (tłusta) 4660
Czwarta (knury I 
maciory) 9670
Piąta (oseski pro­
sięta) 8220
Chude (niestandar­
dowe) 3100

Uwagi: 1. Za prosięta od 8 
do 20 kg wagi żywej płaci się 
według cen za świnie chude 
(niestandardowe).

2, Za sprzedawaną państwu 
wieprzowinę płaci się w cenach 
detalicznych po obliczeniu zniż- 
ki handlowej.
v>3. Za chudą (niestandardo­
wą) Wieprzowinę płaci się o 15 
gróc. mniej od ceny detalicznej 
zwierząt rzeźnych, ustalone dla 
wieprzowiny trzeciej kategorii 
(tldśtfej) ! po odliczeniu zniżki 
handlowej.

C^NY DROBIU

TRZODY. DROBIU I MLEKA 
nego przez' zarządy rśjonowe 
dja tycn przedsiębiorstw i orga­
nizacji ustalone wŁ uchwale , nr 
rO.yrządu Republiki Litewskiej, 
z . - 19 lutego 1991 r. -oraz po 
przedstawieniu organizacjom 
skupu odpowiednich zaświad­
czeń z 'zarządów rejonowych, 
nje wcześniej jednak niż od 1 
kwietnia 1991 r.

1 „3. L[stąlić, że produkcja ho­
dowlana, której; ceny skupu w 
niniejszej Uchwale nie są-, usta­
lane, skupywana jest Według 
cen umownych ' (ż ż  wyjątkiem 
M ).
Premier Republiki Litewskie]

G. WAGNORIUS

ZAŁĄCZNIK 2

Ceny skupu mleka 
sprzedawanego państwu przez 
przedsiębiorstwa, organizacje 
rolne, gospodarstwa chłopskie 

1 mieszkańców

Nazwa gatunku W rublach 
za tonę 
mleka 
o bazowej 
zawartości 
tłuszczu

Gatunek najwyż­
szy
I gatunek 
U gatunek 
Nlegatunkowe

735
• 1?
557
222

Rodzaje drobić w rublach 
za ton; 
żywca

Kurczęta, brojlery, , 
kury i kaczki 3600
Gęsi 4500
Indyki £200

Uwagi: 1. Za chude (niestan­
dardowe) mięso, drobiu płaci 
się o 50 proc. mniej, niż wyno­
szą ustalone ceny detaliczne 
mięsa drobiu po odliczeniu zniż­
ki haridlowej.

2. Za niestandardowy żywy. 
drób płaci się po cenach skupu, 
stopując 50-procentową zniżkę 
handlową.
Pierwszy zastępca kierownika 
aparatu rządu Republiki 
Litewskiej

K. CZILINSKAS

Uwagi: i i  Za mleko odpowia­
dające wymaganiom najwyższe­
go, I i II gatunków o tempe­
raturze powyżej 8 , stopni Ć 
przy odbiorze od dostaw cy. i 
powyżej 10 stopni G przy od­
biorze w przedsiębiorstwie pła­
ci się. ceny skupu za odpowied­
ni gatunek' mleka stosując ob­
niżkę 10 rubli za tonę. i ■

2. Za mleko,,przyjmowane od 
mieszkańców bez ustalenia ga­
tunku, płaci sięi ceny skupu1 za 
mleko il^ itp n k ti .

3, Przedsiębiorstwa przetwór­
cze sprzedają mleko odtłuszczo­
ne ; dla wytwórców produkcji 
rolnej po 50 rubli za tonę.

Innym użytkownikom mleko 
odtluszczoni sprzedaje się po 
184 ruble za: tonę.

Pierwszy zastępca kierownika 
aparatu rządu Republiki 
Litewskiej

K. CZILINSKAS

w  rządzie Republiki Litewskiej
jRząd Republiki Litewskiej w 

celu zapewnienia warunków do 
kontynuowania studiów posta­
nawia:

1. płacić zasiłek socjalny
każdemu członkowi studenckiej 
rodziny. ,

2. nie otrzymującym stypen­
diów (z socjalnym włącznie) 
mającym dobre postępy w na­
uce studentom studiów stacjo­
narnych wyższych uczelni u- I  
dzielić prawa do otrzymania w 
każdym miesiącu sesji pożyczki
z budżetu1 państwowego riie
większej niż 0,5 minimum sto­
py życiowej.

Studentom, którzy ukońcżyli 
całość studiów, naliczone od­
setki oraz 75 proc. zadłużenia 
pokrywa się że środków budże­
tu  państwowego, a 25 proc. sur  
my zadłużenia w ciągu 5 ' lat 
pokrywa osoba, 'która otrzymała 
pozyczkę. -

Studentom, którzy ukończyli , 
część studiów i otrzymali od­
powiednie zaświadczenie, nali­
czone odsetki oraz 60 proc. za- 
dluzema pokrywa się ze śro­
dków budżetu 'Państwowego, a 
pozostałą część sumy zadluże-
któw C'.ąBU 5 ,Iat sPla«  osoba, wora otrzymała pożyczkę.

W przypadki? przerwania stu-
w n , l P°W(i1V ^ych  postępów w nauce, zakłócenia porządku 
wewnętrznego lub p u E e g o

suma udzielanej pożyczki oraz 
naliczone odsetki będą ściągane 
2 osoby, która tę pożyczkę 
otrzymała.
m  przypadku przerwania stu­
diów z innych przyczyn, odsetki 
za korzystanie z pożyczki nie 
będą naliczane.

3. Ustalić, że za korzystanie 
z pożyczki roczna norma odse-

. tków równa jest normie odse- 
1 tkow z nieterminowych wkła­

dów Ljtewskiego Banku Osz­
czędności. W przypadku niespła­
cenia .odsetków i niezwrócenia 
pożyczki: za każdy dzień opóż- 
nienfa pobiera się 0,5 proc. za 
zwłokę. Pożyczki udziela i za­
dłużenia ściąga wyższa uczelnia, 
w której uczy się student i po 
.zakończeniu kolejnej sesji ro­
zlicza się z Ministerstwem Fi­
nansów według ustalonego przez 
nie trybu.

4. Uchwała wchodzi 
od I kwietnia br.

życie

» ty,żywienia pracowników z 
dniem 26 rtiarca 1991 r. w sto* 
•Rykach b i bufetach,. przedsię-. 

;;cp ’ nąji^iej'(p, 50’ prąc.

jRząd Republiki Litewskiej na 
rtocy,.rozporządzenia nr 160 p .z  
22 marca zobowiązał zarządy 
mięjskie-ł i rejonowe oraz Mi­
nisterstwo Kultury Óświały 
wyasygnować od 26 uiąrcą 
1991 r. ze środków budżetów 
samorządowych dotacje na wy/, 
żywienie, uczniów szkól ogojno-\ 
kształcących po i rublu 
dziennie dla każdego ucznia.

Na mocy rozporządzenia 163 p 
z 22 marca Ministerstwo Han- 
dlii i Ministerstwo Rolnictwa 
oraz podległe im przedsiębio-1 
rstwa państwowe zobowiązane 
są od 25 marca 1991 r. dosta­
rczać stołówkom robotniczym 
tańsze ’ mięso i  - półwyroby mię­
sne.’ *

(ELTA)

Beznadziejni
czyli ńa marginesie spotkań- 
w  zakładzie „Rudamina“ **

Znajduje się on w miejscowości Skajdziszu ^  
miesklej. Ze słów głównego inżyniera Wlodzlrni*. łl"lnl, 
SU* S, S** roczny “och6d ..Rudamlny- JS p*  SiJLAbij. Dokonuje się tu remontu slinikółrelStr*^1* W  
gólnych maszyn rolniczych, produkuje sie

umowę z Armenią ni ”
1800 par obuwia. Nie

'produkuje B Ł g S g H U l  
Kosiarek, bron Itp 40 proc. produkcji stanowi i  “ "UtlS- 
techniczne wentylatory, plecfc dla term i ?n Jfi * 

^zam ierza  się produkować przyczepy dla potr„ ^ ,
& r Dzień mia* siS ku końcowi, kawiarni Zann* ^ r ó ? 5 Uudzie po pracy nie śpieszyli 
jednak do domów/Podążali na 
spotkanie1 z przewodniczącym 
Rady .Samorządu rejonu wileń­
skiego Anicetem BRODAW- 
SKIM, starostą gminy Niemie- 

. skiej Zygmuntem LACHOWI­
CZEM, ! przewodniczącym sto­
warzyszenia spożywców w Cza- 

irnym Borze-— Antonim ZU­
KIEM orfaż jego zastępcą Ste- 
lanią BARA NOWĄ. Szli, aby 
powiedzie^ wszystko, co na se­
rcu l e ż y . J

Zaledwie Anlcet Brodawski 
zagaił spotkanie, posypały się 
ludzkie problem^:

"-rfr. Co zrobili deputowani' i 
starosta gminy, by w Skajdzi- 
szkach, osiedlu, liczącym 5 tys. 
mieszkańców, Było więcej pla­
cówek' handlowych, lepsze za­
opatrzenie? — wołano z głębi 
sali. '
' W  Nasz zakład, który dosta­
rcza tyle produkcji republice i 
niektórym zakątkom ZSRR, jak 
np. Kazachstan, za cały rok ty­
lko raz rhiał np. przydział na 
Wyroby ze złota, podczas gdy 
inne organizacje w mieście sta­
le' otrzymują talony r® deficy-
lE W r *  -  . ' ■ - o t «  ;= .

Niepokoiły zebranych rów­
nież^ kłopoty wynikające z za­
stosowania talonów.

— Pojechałem w sobotę do 
Czarnego Boru po ręczniki — 
mówił młody robotnik  ̂ — Była 
tam ogromna kolejka, więc po­
stanowiłem udać się do odległe­
go o 3 km sklepu w Kalwisz- 
kach, znajdującego się w ‘gestii 
tej samej • apilinki. Jednakże tu 
odmówiono mi.' Dlaczego?

Ludzie narzekali również na 
brak kultury i nieuczciwość po­
szczególnych • ekspedientek w 
Czarnoborskim Domu Towaro­
wym, na zły ich stosunek do in* 
walidów i ludzi starszych...

— Trudno nieraz zrozumieć, 
t  mówił mężczyzna — dlacze­
go na te same* towary w mieś­
cie i na wsi są różne ceny?

— Ludzie wsi są pokrzywdzę-" 
ni- Na swoję talony nic nie mo­
żemy kupić; są_ bez pokrycia — 
narzekała  ̂ stśrsza kobieta. —
Doczekałam: się wnuka. Jutro 
trzeba -zabrać go ze szpitala. A 
w co owinąć? Nie ma kołderki, 
brakuje, ubranek i nigdzie pie 
można: kupić, i ..., n h , • ;

Mamona utrzyniani,u żpnę 
i małe dzieci - r  mówił młody 
mężczyz-na.. ^  Dzieci, często 
chofiUj-ą. Nie otrzymujemy ża­
dnego zasieku. ‘Z -1 czego będzie­
my żyć*;;jeśl!r; i te raz? nie: wy­
płacą kprnpęnsaty?^.. •, > . -
ej Niejeden;', jeszcze ikrzyk ludz­
kiej duszy-jdałobyvsię tu zacyto­
wać. Luldzie^,/ s ą t zanieppkÓjeni 
podwyżką. cenj n brakiem towa­
rów powszeehnegpi iTzytku. t

Sklepy na Wileńszczyźnie 
nje i odpowiadają . elementarnym 
wymaganiorn -^  powiedział An- 
toni-Żuk. — Lokują się w cia­
snych pomieszczeniach. W Cza­
rnym Bórze śą dobre warunki, 
ale i tu są niedociągnięcia. Wie- 
lii mtesżkańcoW • okolicziiych wsi 
skarży się na trudności z do­
jazdem' do Czarnego- Boru.
Przewidujemy więc w najbliż­
szym cżasie otworzyć więcej 
placówek hańdłbwych w mniej^' 
szych miejscowościach. W Skaj- 
dziszkach planuje się otwarcie 
nowego sklepu przemysłowego,

kawiarnf. Zamierza 
patrzyć tu k w e s ^ .  też . 
zywczego przy u ę M  |  ' 
cego w gestii | |
Towary d o s ta rc ^ * ‘*»lffl
R y g i i Leningradu' f t C ;  
m ieszkańcy nie n»«r 
tego sklepyu , T p ^ » « Q  
r t, wszelkie

P ii  ̂ te[ani» BManow, fó rozpatrzyć
pod adresem praci™L£*«l> 
dlu w Czarnym Bora, 
cjyla przy tyni, jeb™- W  
szłosci, w razie 7 prtv- 
dientek, k l l i d  z w S  V  
skargami b e z p o i » « t « 
warzyszenia spożtonu ^  
Czarnym Borze ■ »
. “  Nfestety.-nle zapo*i.j, ,
lepsze zanpatrzenla skltMj"*
powiedziała. — p„ „ Z 0* ~ 
kuje towarów w ma“ !" *»•- 
oleju, kasz, zwlaszcj, 
Fabryka im. Eidukewia&  
ma surowców, wite ni. ' 
w y p ro d u k o w a ć d o s t^ S  

U i  obuwia. Oicemy

jednak pewni, że ceny' & S  
powiadały naszym kUentom.

— im  większy Jest dtfbi 
tym więcej wynika nienorozn- 
mien oświadczył Anicet Bra- 
dawski. —• Ustaliliśmy, że *jiy 
stkie „deiicyty- będą rozdzieU. 
ne teraz,..w miejscach pracy, 
gdzie mają być stworzom spe­
cjalne komisje, Apilinki będą 
dzielić towary tylko mimkii- 
com niezrzeszonym w organiza­
cje.- Jak na przykład — emery­
tom, inwalidom, samotnym sta­
rcom, matkom wielodzietnym i 
in. Chociaż z przydziałem jest 
bardzo niełatwo. Rejon wileński 
otrzymał 6 samochodów osobo­
wych. Jak. je podzielić? Nie 
ustalono -jeszcze budżetu rejonu, 
zresztą jak i republiki Jedyne 
pocieszenie, że od I kwietnia nie 
będzie ju ż  talonów na koszule 
i, obuwie. Przewiduje się wpro­
wadzić; jednakswe talony dla 
całej republiki. Najgorsza sy­
tuacja jest teraz w kolchozacŁ 
Mają one większe wydatki m* 
dochody. _ V  , .

W ileńszczyzna faktycznie p  
rm i niiastó, a  nie może korzy­
sta ć  z owoców swojej Prâ * 
B rak u je  magazynów, 
w alili, g d y i od lat -7 we“ û J n 
rek iyw  odgórnych— vzn(^ ; L 

tu Olbrzymy produkcyjne zainu  ̂
załóżm y, oddziałów 
czych. M usim y, zastanowić ^  
ety,-pociąć, by zachowac 
swej_ pracy w rejonie. U ^  
iz gdyby nawet zakład ..R B  
ńa“ . znalazł się kiedyś w EjL
władz rejonowych, ̂  pra
z większym pwytoem K  
mego rejonu.. . gg ; ,fo- 
wypowiedział później swojej 
nie również j>rawniK 
n.v“! Wiitoi: Niebiesnyj:. .  S  

. L A  :PtDpozyęja pjrtjsd 
k,ła.du do gestu s *mor z?«Ł 
rfn -wileńskiego jest - ^  

_niestgtyvi procesji‘"Jflstoti

przecież jestesmy
rdósfew metalu, ek sw rtii^ .
szern, z cZasemvmoz_, joWari!j 
żyć' możliwośc J Zf 
tu również odclzialo*^
rczydh. Jub Pr0^ inl[ lAS5°T

Rej. wileński^

. W związku * z podwyżką1 c^n 
na artykuły spożywcze uchwałą 
Hm i  ? •z marca rząd Repu- 
blikffJ^iLew^kiej zobowiązał kie­
rowników prżedsiębio^st^ pań­
stwowych oręż państwowych 
przedsiębiorstw akcyjnych,’ a 
także zalecił kierownikom in- 
nych przedsiębiorstw, -kosztem 
własnych środków obniżyć ko-

P o s z u k a j m y  w s p ó l n i e
Zwracamy się do - .Czytelni­

ków^ .którzy lubią gromadzić 
stare druki, a zwłaszcza doty­
czące Wilna. Chodzi konkretnie 
o przedwojenną książkę (infor­
mator) telefoniczną. Jeśli kioś 
jest w jej. posiadaniu, prosimy 
odszukać nazwisko Stanisława

; Poczmana. Był lekarzem wete­
rynarii i mieszkał przy Ul. Świę­
to jers ki ej (później Mickiewicza, 

• obecnie Giedymina) przypusz­
czalnie w domu pod numerem 
31 lub 35, w mieszkaniu był te­

lefon.
Może  ̂ktoś osobiście znał

Stanisława W
ta dokładny |  
s'zkariia.; * J , £  W?'

|  Czekąifl^ na Red»-
no, 2320?4, ul. S“bocZ§ § i f  
keja _K.- W.” S l g y g
ewentualnie prosimy



. K U R I E *  W I L E Ń S K I *

L I T W I N - D W A . . .
prof* P io trem  ŁO SSO W SK IM , h istorykiem

między
niegdyś

n  „ii -potenn wspólnej 
H I P » r c y  Rozejście ]

I  jS ńfnstwie.9 '■To drodze spolonizov  
1 11* L i c i e  — kulturo-,

| B  -  litewscy bp-

‘ potomkowie warstwy

Prz e w a ? ‘Litwini icojiiecznoś-.
I,'xiX-w«znej I S S B l l| ' mg o d n ie j ‘Stątioyilp n  
ICpnent.szersfego pr,P- 
r S ie n ia  młodych na- 
Tinwłasnej tożsamości. ,
Ł d t łe nasza kłótnia z 

wynik umiejętnej

^dzieli w tym często 
Ltópiracje, rosyjską i me- 

B  H  takie potęgowa-,
■  Lljkie artykuły, niektó-
■  [® |-U tew sktch w rp-
I S S I a a P  . . .  m iI I gnincypacja.; Litwinów 
I  netem Okowicie ąutęn-
■  «. choć niełatwym do za-
■  innii dla Polaków^
I  illdii przeszłô  drogę od

g | do iilewskości. Przy-, 
i darakterystyczny — to 
litewskiego hymnu naro- 

jn, Vinc3’i 1 Kudirka, świe- 
Rówiący po polsku,. który 

o i  wieku ^dojrzałym uś- 
ail sobie, iże^ jest Litwi-i

My litewskość zaczęła 
pogrążać polskości?

Ji Litwie całe ziemiąństwo 
wolskie. A wokół większych, 
f  gdzie przeważała ludność 
p-wdowska, 1 powstawały

enklawy polskie. Na Wi- 
ciyinie > stało się to jesz* 

łjoeśniej.
r  spór Litwinów z  uPpla- 
ifctyciyl samych podstaw;
P  *l»ściwie’jest polskość I
W §j Polacy mówili, że są 

z dziada pradziada?
*i uważali Ich za spoi oni?
1  ludność litewską. -,,0 
"ości nie decyduje śWia- 

1*. jednostki, lecz więzy 
®oęby ‘ dalekie' pówino wa - 

K '  głosili działacze litew- 
HE? ̂ chu Narodowego z  

p g  wieku. Stąd wyrii* 
ijJ“ gżenie' do relitwiniza- 

®w i podejmowano ta- 
»y wobec zfemiaństwa, 
M  nieudane.

się“ pó£- 
W W to l Mtwinom Wilno* 
Ttt- r* sPór polsko-lite w.- 
fcj. *** zupełnie nowe], jar 
H.konfliktu, dwóch spo- 
Suę; przeistoczył śM w 
Nn> ?°h Państw.

przede wszy- 
Q°wąć Swoje państwo 

ł O  niezależnie od Pol- 
®Jigie, chcieli je bu- 

i J afk najszerszych gra- 
ifej*!dujących Litwę hi- 
^  |  a nie etnograficzną,

I  Wersji — z  Sil

walkami i Bialymstokiętn — lu­
dność litewska stanowiłaby za­
ledwie jedną1 trzecią,

Piłsudski już w grudniu 1918 
r„ uznając piępodległość.Litwy, 
proponował 'jej federację z Pol­
ską. Był gbtów na koncesje tę-, 
rytprialne wobec Litwy, Stawiał 
jednak sprawę tj^ardf): ,'ąlbo fe­
deracja, albo Litwa w - grani­
cach etnicznycfi, a więc bez 
Wilna,

I tu spór był nie do przezwy­
ciężenia: .Litwini j i e  -.chcielL fe­
deracji z Polską. . chP'e!' nat9‘i 
miast odzyąkać^swoją history- 
czną ^tolicę.’ 5 i ;/  ,$

Wilno przecież by to polskie. 
Kiedyś Niemcy je. ppuszcZail w 

grudniu 1918 r. wraz z nimi wy­
cofał' się do Kowna rząd litew;, 
ski. W Wilnie-pozostali -Polacyr- 
którzy szybko opanpwali mia­
sto i ustąpili dopiero przed Ar­
mią Czerwpną. Tn~ch'yba świa­
dczy o tym, kto przetrwał w 
mieście, n  ,r<

Do polski jednak Wilno pow- 
rócllb przy pomocy wkraczają­
cych z zewnątrz wojsk, a nie 
własnymi- polskimi silami. "

Na początku wojny z Rosją 
radziecką, w kwietniu 1919 r., , 
Polacy wyparli z Wilna bolsze­
wików. Ale, gdy w 1920 r. zna- 
ltóHśmy ślę w defensywie, Ro­
si?  podpisała traktat poko owy 
z Litwą, przekaźująć jej Wifno1.

Litwini nie zachowali wobeę 
Polski neutralności., ‘Atakowali 
z tylu polskie dywizje, zadając 
im znaczne straty, wojska ' ro­
syjskie zaś były przepuszczane 
przez' terytorium Litwy.

P o B itw ie  W arśzawskiej1 sy- 
(tiacja znów się odwróciła. 
Wcześniej jednak, w  chwili n ie ­
powodzeń, Polska oddala roz­
strzygnięcie sprawy Wilna w rę­
ce Eritęnty. 1 Piłsudski nte mógł 
wjęc g^ bezJpóśrednio zając. Stąd 
eala historią i ,  zaaranżowaniem 
przez marszałka „buntuZeli^ow- 
skiego“t  który, zajął Wilno I nt- 
wprżył Litwę Środkową.. Miała 
oiia być atuttim przetargowym 
Piłsudskięgo w dalszych pertra­
ktacjach nąd^jiólsko-jitewską fe­
deracją. ■ . ,

W ten spośób zawaliła się nie 
tylko możliwość federacji, ale 
jakiegokolwiek ułożenia stosun­
ków z Litwą. ^
’ Zajęcie Wilna rzeczywiście by­
ło dla Litwinów, przez lata ko­
ronnym argumentem., przeciw 
Polakom. ' t u t

O przynależ’npśt:| Wilna i wi- 
lensżćzyzny, jdo Polski', przesą­
dzi! jednak dópiefó Sejm, wy­
brany w polnych wybprach 
na terenie Litwy Środkowej, w 
styczniu 1922 r. - 

Czy, z  punktu widzenia U- 
twłnów, istnieje różnica 
dzy sytuacją z 1922 r, — gdy 
o przynależności Włlenszćżyzńy 
do Polski decydował Sejm, wy­
brany pod ./protektoratem pol­
skim, a sytuacją z 1940 r. — 
gdy o przynależności Litwy do 
ZSRR decydował Sejm, wybra­
ny pod protektoratem, radziec­
kim? - M

Nie możną porównywać . so­
wieckiej farsy -wyborczej w 1940 
r, z wyborami ,w 1922 r., któ­
re odbyły się zgodnie ,z pra­
wem. Nie było też nacisków, 
gdyż gen. Żeligowski wraz z

telników wywiad z profesorem J 
Piotrem Łossowskim, pragnie-? 
my zapoczątkować rozmowę o{ 
tym, jaki ma być status obwodu^ 
wileńskiego. Zdajemy sobie J 

Chociaż ten wywiad z prof. dzy Polakami I Litwinami na- sprawę z tego, że niektóre myś-5 
Piotrem Łossowskirn — prze- dal pozostaje aktualna. li,.; wypowiedziane przez szano-<
wodniczącym Rady 'Naukowej Parlament zobowiązał .rząd wnego profesora a dotyczące; 
Instytutu Historii PAN od da- republiki do przedstawienia Ra- zarówno oceny faktów hlstory-5 
wna zaimującym się ' historią dzle Najwyższej do 31 maja cznych, jak też obecnej sytuacji! 
najnowszą państw bałtyckich, a projektu przyszłego podziału ad- Polaków na Litwie oraz propo-J 
także polityką zagraniczną II mlnlstracyjnego, który przewl- nowanych dróg rozwiązania) 
Rzeczpospolitej — ukazał się dywałby utworzenie z obecnych problemu, są kontrowersyjne i i  
W Gazecie Wyborczej14 16 lute- rejonów wileńskiego i solecznl- na pewno wywołają oddźwięki 
go’1991 r to jednak nie stracił cklego M  zamieszkałych w wlę- wśród społeczności Litwy — za-J 
na aktualności. ' kszoścl przez ludność polską - J  równo Polaków, jak też Litwl-J

Mimo że parlament Re- jednego okręgu wileńskiego, po- nów;. Do tego właśnie zmierza- ‘ 
publiki Litewskiej 29 stycznia siadającego wiasny status. my, bo tylko my sami — Po-, 
znowelizował ustawę o mniej- Czas nieubłaganie upływa, lacy 1 Litwini — mamy mora-S 
szośclach narodowych, przyzna- Do wyznaczonego przez Radę Ine prawo szukać 1 powinniśmy) 
ląc Im prawo do używania ję- Najwyższą Litwy terminu po- wspólnie znaleźć wyjście z za-J 
zvka ojczystego w Instytucjach Zostaje zaledwie miesiąc, nato- Istnialej sytuacji nie pozosta­
li urzędach w napisach o cha- miast prasa, w tej liczbie I nasz wlając żadnych możliwości! 
rakterze informacyjnym, do od- dziennik, na razie niewiele na- trzeciej stronie nie tylko na in-i 
bywania wyższych studiów w pisała na temat projektu statusu spirowanle antagonizmu polsko- i  
i iezyku oiczystym — to Jednak przyszłego obwodu wileńskiego, litewskiego, ale też na jego wy-i 

a m m  stosunków mle- Dziś polecając uwadze Czy- korzystanie dla własnych celów.5

wojskiem opuścił Litwę Środko­
wą. W wyborach wzięli udziąl 
przeważnie Polacy, ale.stanowl- 
Ii oni ponad 64r proc. elekto­
ratu. BHMHf , -

Efektem,, przyłączenia Wilna 
do Polski byio" prawie 20 lat 
braku stosunków między naszy­
mi  ̂państwami. Pplska wielokro­
tnie chciała je- nawiązać, ale 
zatrzymując7 Wilno.1 .Litwini* na-
tpmiast mówili, że ’między na­
mi trwa stan wpjny.

W marcu: 1938 r. Polska za­
żądała pdoLitwy, w fprmie ulti­
matum, j natychmiastpwegp na­
wiązania stpsunków1 dyplpma- 
tycziiyćh I zóstaly pne nawią- ( 
zane. ■ • ’ 1 fl ..

Przez półtora roku nastąpiła 
zdumiewającp szybka ppprawa. 
Nawiązaliśmy kontakty kultural­
ne, ludzie zaczęli jeździć w 
pbie strony, zmienił się tpn pra- 
iyi:1 Lftwlni byli nawet gotowi 
do sojuszu wojskowegp-z PpI- 
ską za pompć przeciw Niemtom 
w Sprawie Kłajpedy, dp czego 1 
jednak nie doszło.
-T e ' półtora roku- stanowi pp- 
zytywrty precedens- nasżegp 
współżycia, chpciaż w granicach 
podyktowanych przez Polskę:^, i

Zaczyna się. II. wojna świa-

Pp"agresji radzieckiej, _ 17; 
września 1939 r.t na L itw ie. 
schroniło się kilkanaście tysięcy 
polskich'żołnierzy,,Byli tam b a - ; 
rdzo dobrze przyjęci.

Ale równpezesnie, na mpęy 
paktu Ribbentrop—Molotpw Lit-1 
wie przydzielpnp Wilnp. Zaw a-, 
rto układ wojskowy w sprawie j
utworzenia radzieckich baz na
Litwie, który byt pierwszym 
krokiem do utraty niepodległoś­
ci,- co. nastąpiło . w czerwcu 
-HMO r, ...

Osiem miesięcy litewskich 
rządów w Wilnie cechowała w y-; 
Taznie antypolska polityką. Ro­
związano Uniwersytet Stefana 
Batorego, zlltwinlzowano iSZko- \ 
Jyj' masowo zwalniano Polakow i 
z pracy. „  , , .

Co prawda, sytuacja .Polaków
była i tak lepsza niż nąj tere­
nach okupowanych przez 
sjan' i Niemców: wychodziły
polskie gazety, działały polskie 
teatry. Ale przecież Litwa by­
ła państwem neutralnymi ■ 

Najtrwalsze urazy między 
Polakami I Litwinami pochodzą 
z okriesu niemieckiej okupacji na 
Litwie. '

Niestety, 1 to prawda. Niemcy 
dopuścili Litwinów do wspólad-

mmistrowania krajem. Powstały 
.jltewskie bataliony policyjne, 11- 
ęzącp kilkanaście tysięcy ’ ochp- 
tnikpw. .Oddziały spefcjąliie lt- 
tewsi(lej policji, aokphywały ma­
sowych egzekucji Żydów. .W 
Ponarach 'rozstrźeiiwanp , też 
Polaków. Niemcy .felowo robili 
to rekami litewskimi.
„  Wprąwdzje Litwini podlegali 
Niemcom,, ale dla Pplaków by­
li drugim 'okupantem. Admi­
nistracją- litewska odpowiadała 
za deportacje ria przymusowe 
roboty dp Niemieę. ęharaktery- 
styczne, zlWiina wywieziono 12 
tysięcy, z Kowna .— gdzie było 
mało Polaków ,— 210 psób.

W zeszłym roku na Litwie 
zarzucano Polakom, że to AK 
mordowała, cywilną ludność, li­
tewską.
-ir-rTo nieprawda, choć były oczy­
wiście' wypadki, rozstrzeliwania 
litewskich- koniiclentów . gestapo 
z wyroków AK.-Były- tęż ofiary 
starć polsko-litewskich oddzia­
łów -wojskowych.ji,:,, ,, ,- •. «■.

Bod, koniec okupacji ddwodca 
AK na. Litwiej gen. Krzyżanow­
ski wydał odezwę.' do Litwi­
nów,, w której ostrzegał, pj/ed 
kolaboracją z Niemcami i apę- 
lowal’ o ,jej. zaniechanie, Ale 

I' odwetu na litewskiej ludności 
cywilnej Armia Krajowa nie sto­
sowała.

Jedynym wyjątkiem była ak- 
{ ćja brygady :„Lipaszki“, jako 

odwet! po zamordowaniu przez 
- Litwinów 39 . Polaków _ w Clin- 
ł Ciszkach. Dowództwo AK sta- 
i raTo się powstrzymać „Lupasz- 

kę“, niestety, goniec z rozkazem 
' dotarł źa późno. Zabito wtedy 

27 Litwinów. Czyn ten na pew­
no zasługuje na potępienie.

W 1944 r. pogodził nas Zwlą-
' zek Radziecki. " ’ '

Spór przygasł. Przez 45 lat 
' nie było żadnych autentycznych 

stosunków między Polską a Lit­
wą. Wydawało się juz, ze kon- 
Ilikrnie odżyje. s '

Nowa epoka w stosunkach 
polsko-litewskich to rok 1988. 
Na Litwie zaczęli się organizo­
wać Polacy, najpierw w Sto­
warzyszeniu Kulturalnym -Pol 
skini, po rokii przekształconym
w Związek Polaków na Litwie.

Przede w szystkim  jednak 
r pow stał litewski R u c h " ®  
Przebudowy -7 , Sajudls, który
szybko zdobył ,ogromne .ppparcle
litewskiego spóleczefistwa i ao- 
prawadzif Littyę do niepodlegioś-

'^tystyczny koszyk statystycznej rodziny
 " tfiwnlri! w charakterze znaczenie, zgodnie z ustawą o ' “ z sobNzenie ?e str. 1)

IJ m^^przednio sfośb- 
i 5> s  2 iteB° punktu wi- 
■ 3^ dodać i u nas
T  Mn . Ju zapomogi na 
|V jni '-5 roku — 100 f  b̂  
I S . ?  od 1.5 do 3 łat — 

jeżeli na jedne- 
* rodzimy na Litwie 

| \  Un‘żej 180 rb., cyfra 
l ^ z y c j  do .270, "bj 

rWL*na posiadająca! 
szkolnym otrzy- 

postaci tzw.

|H  posiadająca
p L

!:*» .rfOziecięcego; mun- 
p̂ °inych, obuwia po 

w ,nacn. Ostatnio I za- 
Pc rublu na 

ncznla w stofSwce

szkolnej, również’ w charakterze 
kompensaty, Sj .

— Premier ZSRR W. Pawłów 
obiecał dla mieszkańców ZSRR 
40-procentowy dodatek do okła­
dów w kasach Oszczędności. Jak 
to będzie wyglądało na Litwie?

— Rząd opracowuje kroki w 
celu ochrony f wkładów swych 
obywateli. Weźmy taki pr^y’ 
kład: obywatel X {fosrada '5 tys. 
na książeczce oszczędnościowy. 
W związku z trzykrotnym pod-, 
wyższeniem cer# człowiek ów 
może stracić 10 tys. rb. Ponie­
waż .Litwa nie posiądą pienię- 
. dzy na pokrycie strat, obywa­
telom proponuje się zwiększenie 
wkładów z pomocą czeków kom­
pensacyjnych, l«i. przez wy?

znaczenie, zgodnie z ustawą 
prywatyzacji, Określonej sumy 
w formie czeku kwitu, lub in­
nego dokumentu, którą mogtoy 
wykorzystać do przeprowadzę-, 
Iriia jakiejś operacji związanej z, 
prywatyzacją: podczas nabywa­
nia mieszkań, kupna samocho­
du itp.— A jeżeli nie będę przepro­
wadzała żadnych operacji zwią­
zanych z prywatyzacją? ^

  Będzie pani miała , czeki
kompensacyjne lub odpowiednią 
adnotację w książeczce oszczę­
dnościowej, ewentualnie, JSKis 
Inny dokument. Kwestia ta jest 
w trakcie omawiania. Zresztą tę 
40 proc. obiecywanych przez 
W. Pawłowa będą miały wpływ

u nas również. Jesteśmy na 
razie związani z Sobą.

\  co z obligacjami?
. — Ludzie mogą je 

waći chociażby teraz. Pra 
podobnie zostaną °,ne 
zabezpieczone Prze<l7 c ^ R Być 
ale to iuż domena ZSKK. »ycmoże, Iw lą z e k  Radziecki zasto-
suje system ich wym̂ iâ ny, j 

, 50  ̂ 1 100-rubIowych banknot
tów.. .  Litwa jedynie może je 
wykupić. • . ■

- 1- Może więc n*s,'P ^ .  ^ 2
gdy nie będzie można Ich spie

nl— Spieniężyć można będUe. 
ale Tui teraz ZSRR zaprzestało

- sprzedaży obligacji.-

Niestety sprawy polsko-litew­
skie znów się zaczęły źle ukła^
dąć.

Przy takim bagażu historilr 
czy można mieć do kogoś pre­
tensje, ie  nie stało się inaczej?

Odpowiedzialność ponosi,
moirir zdaniem, przede wszy­
stkim strona silniejsza, Saju-
dis, który nie miał konstruk­
tywnej - polityki wobec’ Polaków. 
Dziś przyząają to nawet, jego 
działacze z Landsbergisem na 
czele.‘Wskutek-braku jakiejkol­
wiek-polityki. wobec Polaków, 
do głosu po stronie litewskiej 
doszły elementy skrajne.

.Żnów. pojąyriła się teza, że 
na Litwie' n(e ma Polaków, lecz 
są tylko spolonizowani Litwini, 
których' trzeba nawrócić^ Wiele 
niepotrzebnych posunięć 'wytwo­
rzyło atmosferę wręcz wrogoś- 
ć i> 1; i

To znaczy?
Niektóre tylko przykłady. Po­

lacy na Litwie, od t dawna pro­
sili ,o ^ transm isję I programu 
T-eiewizji Polskiej do Wilna. Prze­
ciwko temu organizowano pi­
semne protesty, m. in. list taki 
wysiało 800. pracowników Li­
tewskiej Akademii ^Nauk. W 
czasach telewizji satelitamejl

Dopiero, gdy Moskwa w 1990
Sr po ogłoszeniu niepodległości
Litwy, wprpwadziłac- blokadę 
ekonomiczną — załatwiono - re­
transmisję. ,W  ̂ciąg u a ; j ed nego 
dnia. 6  rok za, poźńo. . ,
r ,Do utworzenia polskiego kon­
sulatu, w Wilnie nie dopuszczać 
najpierw przez wiele łat Rosja­
nie.-Potem manifestowali prze- 
clw temu Litwini. Rezultat ”~ 
konsulatu nie ipna do dziś. ,
..i Weźmy wspomniane juz  ̂ ata- 
ki na AK: W prasie litewskiej 
Drzedstawiono, to - bardzo jedno­
stronnie. . Pisano o masowych 
mordach na Litwinach w Wal­
nie. Domagano się budowy pom­
nika afiar AK, powstał nawet

SP$ « ZL fU- - UUstawa o litew­
skim języku państwowym, w 
szybkim czasie wprowadzono 
nakaz wyłącznego 
zyka litewskiego w zyclu pub 

. licznym, nie gwarantując rów 
nocześnie praw ^mniejszoktan.
,po5aków'adnie°zriaiiteWsWeg»,

n |  titw i.

(Dokończenie na str. 4)

  Zostały nam jeszcze do
^ r ^ w ^ p r o p o n u -  
JeTię s y a C  P ^ b n y  do tego
I  kompensacją wkładów w »a_
sach oszczędności. Sumy V 
znaczone na pokrycie strat w 
ubezpieczeniach wejdą do tun
dtózu p r^a tyzac j^ ,

roaT y s ^ % . ^ ,eo - ^

oszczędnościowi^ Co 
„ ^ p o w l e d z l ^
ale, moim baniem, wielkość su_ 

3nej "roli*1 Podobnie ifość książe­
czek oszczędnościowych.

Rozmawiała 
Barbara ZNAJDZIŁOWSKA
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POLAK, LITW IN-DW A.
(Dokończenie ze str, 3)

radziecką interwencją* Polacy 
uczestniczyli w promoskiews- 
kich demonstracjach, które do­
prowadziły do dymisji litews* 
kiego rządu.

Byłoby wielkim ' uproszcze­
niem;' — podobnie jak w XIX 
wieku i 1-i- powiedzieć dziś, że, 
antagonizm polskorlltewski ins­
pirują Rosjanie.

Moskwa jedynie wykorzystuj 
je atmosferę wrogości, jaka się 
wytworzyła na Litwie. Władze 
centralne wystąpiły jako trzeci 
partner — ten dobry.— w ob­
ronie ’ Polaków. To jednak było 
działanie wtórne, m  

Obraz win, jaki Pan przed­
stawia, jest tak jednostronny. 
Czy Polacy nie mają niczego 
na sumieniu?

Jeśli spojrzymy na to z pers­
pektywy historycznej, to na 
pewno mają. w swych książ­
kach wyraźnie o tym piszę, nie 
tając błędów, czy nawet krzywd 
wyrządzonych Litwinom.

Ale teraz? Gdy mniejszość 
polska stawia tablicę pamiątko­
wą dla żołnierzy AK, gdy pro­
si o przysłanie do śwej parafii 
ksiedza-Polaka, gdy pragnie 
ażeby nie tak, jak obecnie co 
czwarte, ale każde dziecko pols­
kie mogło uczyć się w polskiej 
szkole—— ‘ bzy to są czyny, mo­
gące obarczyć sumienie?

Jakie jest więc wyjście ze 
stanu wzajemnej wrogości?
_ Stworzenie polskiego okręgu 
narodowo-terytorialnego na Wi­
leńszczyźnie.

Dziś, w chwili interwencji 
radzieckiej na Litwie?
' Obecne zagrożenia na Litwie, 
głęboko wierzę, jest ćzym'ś 
przejściowym, przeminie. Litwi*- 
ni utrzymają i utrwalą swą 
niepodległość^

Natomiast sprawa ułożenia 
stosunków pomiędzy Polakami 
i’ Litwinami to kwestia, która 
ciągnie'się i jątrzy od lat. W 
atmosferze spokoju' tfzeba bę­
dzie przestąpić do jej rozwią­
zania. Bol jeśli pat polsko-li- 
tewski będzię trwał, wówczas 
po obu stronach górę mogą 
wziąć; ekstremiści.

Przecież dla Litwinów pro­
pozycja polskiego okręgu to 
oferta federacji, tyle, źe wew­
nątrz ich państwa.

Nie, to zupełnie inna spra­
wa. To problem rozwiązania na 
demokratycznych zasadach 
kwestii mniejszościowej. ' Znale- 
zienii takiego' kompromisowe­
go rozwiązania, które byłoby 
do przyjęcia i dla jednej, i dla 
drugiej strofty.

Litwini zachowaliby suweren­
ność na'catym obszarze Wifeń- 
szczyznyv zwierzchnią Władzę 
państwową. Polacy zaśuzyska- 
iiby ‘ pra^dziWy samorząd, w

warunkach którego już nie 
urzędnik w litewski decydowałby 
o rozwoju polskiego szkolnict­
wa i trybie nauczania, lecz sa­
mi Polacy. Podobnie lokalna 
administracja, złożona z Pola- 

, ków, działałaby w obronie in­
teresów mieszkańców; >

Tylko autonomia terytorial- 
. na — jakby rozdzielając Pola­

ków i Litwinów, każdym wy- 
>t znaczając swoje miejsce — 
t przyczyni się do rozładowania 

konfliktów, a później do uło­
żenia stosunków w sposób po­
prawny, a. może nawet przyjaz- 

» ny4 m
Czyli podzielić, żeby potem 

połączyć?
Trzeba pamiętać, ,iż wśród 

Polaków na Litwie były lan­
sowane inne projekty — a mia­
nowicie i utworzenia polskiej re­
publiki oderwanej od Litwy* a 
podległej bezpośrednio Mosk­
wie.

Jest już przygotowany —1 ł 
przyjęty przez zjazd działaczy 
polskicn w październiku ub. 
r, — bardzo dobry projekt Sta­
tusu polskiego okręgu narodo- 
wo-tery tonalnego. Broni on 
praw Polaków, lecz i uwzglę­
dnia interesy państwowe Litwi­
nów. Zakłada, że uchwalić go 
powinna Rada Najwyższa Lit­
wy.

Jako historyk, nie mogę nie 
przypomnieć, iż przed wojną — 
gdy Wilno znajdowało się w 
granicach Polski — Litwini 
obiecywali, że je śli odzyskają 
Wileńszczyznę, Polacy otrzyma­
ją tam szeroką autonomię. Taką 
uchwałę podjął Sejm' Ustawo­
dawczy Litwy w 1922 r. " 

Stosunki polsko-litewskie źna- 
lazły się teraz na ostrym wi­
rażu. Trzeba zrobić wszystko, 
ażeby wyjść ż niego obronną 
ręką. Wierzę, że się to uda.

Rada Najwyższa Litwy uch­
waliła właśnie utworzenie na 
Wileńszczyźnie wyobrębnlonej 
jednostki administracyjno-tery- 
torialnej oraz gwarancje uży- 
wania w urzędach języka ojczy- i 
stego przez mniejszości naro­
dowe. .Czy to  .nie satysfakcjo­
nuje strony polskiej?

Mieliśmy ze strony litewskiej 
zapewnienia, że rejony na Wi­
leńszczyźnie nie będą podzie­
lone i będą tworzyły jednolita 
jednostkę administracyjną, zaś 
ze strony polskiej deklarac­
ję za pozytywnym głosowa­
niem w referendum na tejmat 
niepodległości Litwy.

Są to niewątpliwie przyjazne 
gesty z obu stron. Jednajkże— 
moim zdaniem — wszystkie 
generalne problemy, o których 
mówiliśmy, naefat czekają na 
swoje rozwiązanie." ;

Rozmowę przeprowadził 
Wojciech MAZOWIECKI

W ra c a ją c  do tem atu

ZNÓW O PAŁACU W LAND W AROWI E
' 27. listopada ubiegłego /roku 
na łamach „Kuriera W^eńskie- 
go“ zamieściliśmy wzmiankę o 
pałacu,^w, Landwarowie^ gdzie 
m. t|n . ,byłą, mowa o tym, że 
amerykański Litwin, lekarz — 
neurolog Jonąs Gintautas po 
złożeniu tu wizyty postanowił 
nabyć dawny pałac.

- Po *! pewnym czasie .otrzyma­
liśmy list od jednego z najsta­
rszych mieszkańców Landwaro- 
1*2 ~  Władysława, Kolendy, 
który ze zdziwieniem m. in. pi* 

■ sze:v „Ciekawi, mnie, czy wiado­
mo tym, którzy decydują o lo­
sie pałacu, że żyje jego prawo­
wity spadkobierca — syn hra­
biego Władysława Tyszkiewicza 

't-  Eugeniusz?HA=>.

Ostatnio redakcja otrzymała 
list od Eugeniusza Tyszkiewicza 
z Paryża, w .którym m. in. pi­
sze:. „MjŚJ dziadek. Władysław 
Tyszkiewicz dostał Landwarów 
oci swego1’ ojca Józefa i gdy 
urńarł w 1935 roku, pozostawił 
w spadku majątek i pałac mó- 
jemir^' papie — Eugeniuszowi 
Tyszkiewiczowi. Po jego śmierci 
(listopad, 1990 rok, Stopkholm) 
ja, Eugeniusz Tyszkiewicz, iego 
jedyny syn,vjestem prawowitym 
spodkobiercą,

Bardzo proszę dać mi znać, ćo 
mogę «zrobić, by załatwić sprawę 
tzn. odzyskać Landwarów .

Z szacunkiem, 
Eugeniusz TYSZKIEWICZ

Ekrany
LIETUWA — „Grabieżca" 

(USA) — o 11, 13, 15, 17, 19, 
21.

HELIOS — I sala — „Por- 
wana“ (USA) — o 11. 13, 15, 
17. 19, 21, II sala — „Poty- 
czka“ (USA) o 10,30, 12.30, 
1 +.30, 16.30, 18.30, 20.30.

PERGALE — „Polowanie su- 
tenera“ (7SRR, dla dorosłych)
— o 10.30, 12.30, 14.30, 16.30,
18.30, ,20.30.

WILNIUS — „Dziewczęta z 
plaży” (USA) — o 11, 13.45, 
14.45, 16.30, 18.30, 20,30.

WINGIS — „Wojna policji4* 
(Francja) — o 10.30, 12.30,
14.30, 16.30, 18.30, 20.30. 

LAZDYNAI — „Potyczka41
($SA) — 28.111 — o 12, 14, 
16, J 8 , r 2b. 30, 31.III — o
10.20* 16, 18, 20. 31.111 — 
„Mój przyjaciel Magy44 (USA)
— o 12, 14.

TAI KA, ^ P r z y g o d y  Odyse- 
usza44 (Wiochy) o 13, 15, 17,

19. ^Sufler" (dok., ZSRR) — |  
o 21.10. 30. 3I.III -  „Książe 
J  żebrak" (USA) — o 11 (dla 
dzieci).

AIDAS — „Juk trzej musz­
kieterowie (2 serie, Indie) — 
17, 19.40. 30, 31.III — o 14 20 
17, 19.40.

DRAUGYSTE — „K»t“ (2 
serie, ZSRR) — 0 19. „Patrio- 
ta*4 (USA)— o 15, 17. 30,31.111 
— o 13, 15, 17.

AUSZRA — „Długa roz/ąka“ 
(2 serie, Indie)— o 10.30, 13.10. 
16, 18.30, 21. „Dzieci z hotelu 
„Ameryka“ (Litwa) — o 13 
„King Kong" (2 serie, USA)— 
o 14.40, 17.20, 20. :

ADRIA —' „Ml/e swawolnice" 
(Niemcy) — o 16, 18, 20. 30 
31.III — o 14, 16, 18, 20.

TEWYNE —* „Era dinozau­
rów" (anim.) — o 12. „Wyścig" 
—> o 14. „Ptak nad przewodem" 
(USA) — o 16. „Ekstaza" 
(USA, dla dorosłych) — o 
18.10. „Peggy SJu wyszła za- 
m ąi" (USA, dla dorosłych) — 
o 20. '

Telewizja
PIĄTEK, 29 M ARCA 

Telewizja Polska 
10.00 — Wiadomości pdran- 

ne. 10.10 — Domowe przed­
szkole. 10.35 — Szkoła .dla ro­
dziców. 11.00 — „Kariera Ni­
kodema Dyzmy44 (7 ost.) — se­
rial TP. 12.00 *—i1 Telegazeta.
16.00 — Film dok. 16.30 — Pa­
norama światowego aportu.
17.00 — Wiadomości popołud­
niowe. 17.10 ~  Muzyka. 17.20
— - Dla dzieci: Lizak. 17.45 ~
18.05 — Język angielski dla 
najmłodszych. 18.15 — Teleex- 
press. 18.35 — „Raport**. ,19.00
— „Kariera Nikodema Dyzmy*4 
(7 ost.) — serial TP. 20.00 — 
Program muzyczny. 20.15 — 
Dobranoc. 20.30 — Wiadomości
21.05 —• Program muzyczny. 
21.15 — Droga Krzyżowa w 
Coloseum prowadzona przez 
Papieża Jana Pawła II —■ tran­
smisja z Watykanu. 22.30 
.Miasteczko Twin Peaks** (3)

— serial prod. USA. 23.20 — 
Świat w „Jedynce*4. 23.30 — 
Wiadomości wieczorne. 23.45 — 
Program poetycki.

Moskwa I 
5.30 —- Poranek. 8.00 — In­

nowacja. Marketing. Wynik. 
Ś.15 — Kreskówka. 8.55 — Do 
jat 16 i więcej. 9.40 —  Końco­
wy koncert 1 ogólnozwiązkowe­
go Festiwalu Chórów Ludowych 
oraz Zespołów Pieśni i Tańca. 
10.40 — Film. dok. 11.00, 14.00 

TSN. 14.15 — „Michajło Ło­
monosow*4. Film 3 — „W imię 
Ojczyzny**, ode. 2 i 3. 17.00 —  
Nasz sad. 17.30 >— Wiadomości 
międzynarodowe. 17.45 — Twó­
rczość narodów świata. 18.15 — 
Program WID..’ 18.30 ^  Kre­
skówka. 18.40 ^  Wspomnienia 
o piosence. 19.10 — Film fab. 
„Cudze złoto**. Ode. 4. 20.00 — 
Czas. 20.45 ~  Program WID.

Pogoda
Litewska Służba Hydromete­

orologiczna przewiduje na j 28 
marca, zachmurzenie z przejaś- 
nienlamii ,bez .opadów,, wiatr 
północny, umiarkowany,, .tempe­
raturą .2—4 ^tpppie^ciępla. .,
,» W ciągu ąastępnycn. d^och 
arii1, bez opadów. Temperatura 
w r nocy 0^-5 ,stppni mi*oźu, w 
dzień $-—8 stopni ciepła.

Kalendarium
śjjl ►Czwartek' Ć28.III) jest 87 

dnleni 1991 r.'' Do końća roku 
27,8 dni,,

Żnąk Zodiaku — Baran. 
>j< Imieniny: Anieli, Joanny, 

Krzesisława.
. p  Wschód Słońca ( — 6.03, 
zachód — 18.46. Długość dnia 
12 godz. 43 m in .

«■
iloslracg«Wla,n'l ■
Patie ^  p *
mm B P H if l 

f  Pracdj n1m' Sffl
m M Mi B  H i

KURIER  
wileński

Podczas przerwy — o 23.00 _
TSN. 24.00 r-? Aoncert. 1.05 — 
„Pogoda dla bogaczy*4. Ode. 2. 

Moskwa II
7.00 — Gimnastyka poranna.

7.15 — Kreskówki. 7.40 — Ję­
zyk angielski. 8.10 — Film dok. 
8.40—9.10 —- Film dla dzieci.
11.15 — Na Nadzwyczajnym 
Zjeździe Deputowanych Ludo­
wych RFSRR. 11.25 — Koncert
11.45 —̂ Film-spektakl Teatru 
Lalek S. Obrazcowa. 12.40 —• 
Film dok. 12.50 — Śpiewa F. 
Krasiłowski. 1,3.15 — Na Na­
dzwyczajnym Zjedździe Deputo­
wanych Ludowych RFSRR.
16.00 — „Prawdziwy syn naro­
du*. O życiu i twórczości ma­
larza W. Wasniecowa. 16.30 — 
Maniera. Etyka zachowania się.
17.15 — Na Nadzwyczajnym 
Zjeździe Deputowanych Ludo­
wych RFSRR. 17.25 — UFO — 
nie zapowiedziana wizyta. Au  ̂
dycja dziesiąta. 18.15 ,— Dialo­
gi polityczne. Moskiewska Ra­
da Miejska po upływie pół ro­
ku. 19.00 *7r DobrahOcka, 19.15 
f , Rozmaitości. 19.20( — Śpie­
wa L. Priwina, 19.45 — Sport 
dla wszystkich. 20.00 — Czas.
20.45 — Na Nadzwyczajnym 
Zjeździe Deputowanych Ludo­
wych RFSRR. 22.45 Film 
fab. „Ofiara nauki*4.

SOBOTA, 30 MARCA,
- Telewizja polska

8.00 — Magazyn informacyj­
no-gospodarczy. 8.45 y  iTydzień 
na działce. 9,15 — „Misterium*4. 
9.35 — Program redakcji kato- 
lickię|5. dla dzieci i rodziców.
10.00 — Wiadomości poranne, 
10.10 ,— „Kubuś Piichątek** 
fi|m animowany prod. USA.
11.45 ,— Język angielski dla 
dziecC 11.50 —t „Ną zdrowie*4 
,7-r program rekreacyjny. 12.10 
Program dok, 12.35,— „Orga- 
n)f„ polskieul 13.Ó5 — Telegaze­
ta. 13.J01 4 :G in ą c ę  zawody. 
13.4# ^  Muzyczny’ portret Ja­
na Krenza. 14.30—' „Zmarznię­
te sjij^.> i*J.Ó0 — 'Walt' Disney 
przedstawia. 16.15 — Podróże 
na ^Kresy. 16.40 — Mozart w 
mUżenm kolCkćji ini. Jana Paw­
ła 11.^17:30 — Film dok: 17.50

„Gdy myślę — Ojczyzna**. 
1|8.15 — Te)eexpress. 18.30 — 
Program publicystyki kultural­
nej. 19.00 — TelfeWizjer. 19.20
— -,,Mała Polska*4 — film dok. 
I9.&0 —1 Z kamerą wśród zwie­
rząt. 20.15 — Dobranoc. 20.30
— Wiadomości. 21.05 — ,~,Osta­
tnie metro** — film fśb. prod. 
franc. ] 23.15 — Kontrapunkt. 
23.40 — Sportowa sobota. 0.10 s
— Wiadomości wieczorne. 0.30 f
— „Łowca androidów*4';̂ —i JHm 
prod. USA.

Moskwa I
5.30 — Pieśni ludowe Tata­

rów Krymskich. 5.50 — Kre­
skówki. 6.15.— Sport dla wszy-

g losow an ia

B  Jcgo przed,; .

w ż y c i u T i , * ®  
kierunkach M l l i W a  
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pić przeciwnikowi: 14

s y ^ p a V c rinychd t ^  
sam e rzeczy dobre. 
ię j ostry język bardzostSl 
n e daje ; #  we znaki o Ł '  
niesympatycznym. ^

stklch. 6.30 —  Giianiatyla it 
tm lczna. 7.00 §  jjj 
gram  rozrywkowy. 7.30- | k i  
sad . 8.00 —  TSN. 8.15-  M  
le  poezji. 8.25 -  W iw , 
b a je k  i przygód, g  S  
„ Z ło i*  gęś“. 9.40 -  Burda 
den proponuje. 10.10 -  i  
trzenka. 11.10 —  Film-tpdtill 
T eatru  M iłego ZSRR 
14.00 —  TSN. 14.15 - .  
g i polityczne. Mi pyiinii 
w idzów  odpowiada minisle 
ro n y  ZSRR. D. Jnow. IS.45 
T alen ty  n  ich wielbiciele. ’  
gram  muzyczny dli —m 
16.40 —  Program miidijm* 
dow y. J 7.25 —  Film fab. 
ciń stw o  Tiomy14. 20.00 -
20.45  —  „Złota plyta-90" ^  
c z ó r 1 twórczy W. Dobrji4
22.45  —  TSN. 23.05 - P j  
po  północy. 1.05 —  „Pogoda 
bogaczy14. Ode. 3.

Moskwa 11 
7.00 -  Gimnislykj P " '*  

7.15,—  Kreskówki.
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TELEFONY!

Redaktor —  ( l - I S - l l ,  zaatfpcy  redaktora, sekretarz 
w led ila ln y  — 11-38 -34 .

odpo-

Dzlały: partatwa I sam orządu teren ow ef* ; ekonom iczny — 
• 1-97- 1#; etyki, rodziny I prawa; a ik o ln lc tw t I m łodklely; li­
teratury I sztuki; fe lietonów  I aportu —  81 -71-25 ; ły c la  poli­
tycznego; H itów — 22 -37 -3 8 ; ftycla wal) koreipondentów  —  
11-41 -4 1 ; ito lec zn y  oraz a k tia ln o4clt handlu, u iłu g  I komuni­
kacji 81 - 15*19.
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